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31 fcśtycznia na- sesji Rady,' 
Najwyższej przewodniczący RN 
Wytautas Landsbergis informu­
jąc o sytuacji na Litwie zakó- 
mimikówał, ze od rany postrza­
łowej  ̂ głowy zmarł w szpitalu 
20-letni wilnianin Jonas Taut- 
kus. Jest to jeszcze jedna ofia­
ra Agresji sowieckiej. Chłopak 
realizował swe prawo obywatel­
skie stawiając opór przemocy, 
stwierdził W. Landsbergis.

Deputowani uczcili * pamięć 
lego młodego człowieka. Posta­
nowiono pochować J. Tautkusa 
na koszt państwa.

Na i  Litwie nieco maleje 'n a­
pięcie między instytucjami pra­
wowitej władzy a stosującym 
przemoc wojskiem, powiedział 
następnie W. Landsbergis, ale 
jeszcze nie można powiedzieć 
konkretnie, że zagrożenie 
zriifliejszyło się. Mówiąc o spfa- 
wach^międzynarodowych, prze- 

ffljjgiczący poinformował o 
spotkaniu w Wiedniu przedsta­
wicieli krajpw IjP sygnatariuszy 
porozumień helsińskich. Ostro 
na. nim skrytykowano i potępio­
no działania ZSRR na Litwie:.
W kontekście tego międzynaro- 
nowego forum odbyło się spo^ 
^nifypeslm cząG ych w  nim 
przedstawicieli Litwy i ZSRR, 
^  którym Związkowi SRR zło­
żono-protest.

Na wniosek deputowanego 
Ajeksandrasa. Abiszały zatwie­
rdzono |  iii i ądzy frakcyjną grupę 
deputowanych. Jej celem jest 1 
jjnozlinienie wyborcom spo­
jenia się nie tylko z  wybrany- 
jn deputowanymi, ale też z 
rożnych frakcji.

Następnie deputowany- Wa- 
Pjonas Szadreika zapoznał z

kilkoma dokumentami ■=— proje­
ktem tymczasowej ustawy Re­
publiki Litewskiej, „O stosówa- 
niii. środków socjalnych i psy­
chologicznych rehabilitacji' wo­
bec jednostek asocjalnych4*, pro­
jektem uchwały Rady Najwyż­
szej Republiki Litewskiej w 
sprawię projektu iej ustawy 
oraz, projektu U staw i Republi-, 
ki Litewskiej „O nowelizacji i 
uzupełnieniu kodeksów cywil­
nego, karnego i postępowania 
cywilnego14. Odnotował on, że 
kierując się normami prawa 
międzynarodowego, alkoholizm, 
narkomania i toksykomania nie 
są przestępstwem a chorobą, 
więć nie_ może być stosowane 
leczenie przymusowe. Z uwzględ­
nieniem tego właśnie przygoto­
wano stosowne akty prawne.

Na posiedzeniu zostali serde­
cznie powitani sekretarz Oby­
watelskiego Klubu Parlamenta­
rnego Rzeczypospolitej Pol­
skiej Jerzy Orzeł oraz -człon­
kowie tego klubu' posłowie 
Włodzimierz Mokry, Janusa 
Rożenko, Jacek Pająk.

Prokurator generalny Repub­
liki Litewskiej Artur Paulatfs- 
kas poinformował *o dochodzę-, 
niu w sprawie przestępstw,- po­
pełnionych U — 13 stycznia, od-' 
powiedział na pytania deputo­
wanych

*  *  ,  *

Senatorowie polscy spotkali 
się z przewodniczącym RN v RL 
W. Landsbergisem oraz frakcją 
polską naszego parlamenty. Od 
Biura Handlu Zagranicznego 
Sudi przekazali dla polskiej 
frakcji teleśkopiarkę Canon Fax 
80, za co wyrażono szczerą 
wdzięczność. ' ■ Inf. wł.

^ r z ą d z ie  r e p u b l ik i

Q prywatyzacji 
Majątku państwowego
,^1-NO, 31 stycznia (ELTA). 
M  punkt posiedzenia 

I 'leLułW tym dniu podyktował 
H ffH | wielu najniezbędhiej- 

j 3r®W- P° rozpatrzeniu 
f y c z ą c y c h  i  le Ps z e K °  

l'iVch i” la najm ezbędniej- 
Iłtodt.i mieszkańców w

r a T ane w republice towa- 
■>,i w istocie zaakceptn-l 
l ' ‘blp 0J uchwały \v spraw ie 

■ólv~.nia zadań państwowych IS6 i||p takich towarów i 
n dla producentów

JiEtwsze. półrocze tego ro-

99 ''^ lę d llia ją c  zainteresowa- 
SaHnJyctl producentów, aby 

|'t|l 9 § | ęzfść w łasnej p ro d u j

zą ii!

- ” laaiicj jjjiUUt
^  nieodzowną' wymianę

^obywateli Rzeczypospolitej Polskiej
■P »  warunkach agre- 
iM g S 1Bckiej odradzająca się 

LiteWska otrzvm*łn

dostawcami lab do wolnśj sprze­
daży, w najbliższym czasie 
zostanie uśtalone, ile takich to­
warów zezwoli się im pozosta-' 
wić. Po przyjęciu tej uchwały 
ministerstwa, departamenty, za­
rządy miejskie’ i^rejohowe pp- 
winriy rozdzielić' zamówienia 
państwowe wśród producentów, 
.znajdujących się w sferze ich 
regulowania.

Wicepremier Wytautas Pa­
ka Iniszkrs przedstawił rządowi 
projekt Ustawy Republiki Litew­
skiej | |  prywatyzacji majątku 
państwowego. Z niektórych je­
go założeń wynika, że na pie­
rwszym etapie prywatyzacji, do-

( Dokończenie na str. 2)

IMtzepńi'£P°|P 0.C |  , zagranicy., 
e duz3 ro,ę odegrała I 

■K 5?a s?siednia Polska.
Ł ^ ncY Litwy g odczuwają

tniej Polski, dla wszystkich jej 
mieszkańców za pomoc moralną 
i materialną, za serdeczność i 
ofiarność* w obronie naszej, wol­
ności.

Rada Towarzystwa
■ B H

Odezwa Rządu 
Republiki Litewskiej

Szanowni\niieszkańcy Litwy, 
Agresja cudzego Kraju prze- , 

ciwko Państwijy Litewskiemu i i 
narodowi ( litewskiemu trwa- 
Działania .wojsjk ZSRR mogą 
stać się jeszcze bardziej jawne 
i drastyczne; uzyskać jeszcze 
bardziej prowokacyjny charą-' 

’v . p
Jesteśmy przeświadczeni*. że.. 

w obecnym okresie decydują­
cych prób Litwa ma jedynie S 
prawdziwą i nie ,do pokonania 
broń ̂ w yn ika jącą  z kultury 
bałtyckiej, i chrześcijańskie),mia­
no wicie bierny' protest wyra-

żająęy się godną powściągli-' 
Wością, cichą wytrwałością 
swych i ludzi. Zwracając się do 
wszystkich. mieszkańcó\y kraju, 
szczególnie do naszej młodzie^ 
ży wrażliwej ha taką niespra­
wiedliwość wzywanjy, aby nie 
poddała się prowokacjom ob­
cych wojsk, unikać Oczekiwa­
nych przez wroga żywiołowych 
działań fizycznego oporu. Zwy­
ciężymy broniąc do końca! czci 
Państwa Litewskiego w oczach 
narodów świata*

(ELTA)

Uzgodniono projekt umowy
Z Moskwy powróciła delegac-' 

ja Republiki Litewskiej na roz­
mowy z Federacją' Rpsyjską z 
zastępcą ̂ fffjz&Wodnicząćego Ra­
dy 'Najwyższej Czesi owasem
Stankewicziusem. Delegacja, w 
której skład wchodzili deputo­
wani do Rady Najwyższej, p ra­
cownicy, Ministerstwa Spraw 
Zagranicznych i eksperci, uz­
gadniała, tekst umowy poetycz­
nej Republiki Litewskiej i F e - , 
deracji Rosyjskiej.

Na rozmowach Federację Ro­
syjską reprezentowali grupa 
parlamentarzystów i eksperci z 
pełnomocnym ' przedstawicielem, 
przewodniczącego i Rady Ńaj-' 
wyższej RFSRR Giertnadijem’ 
Burbulisem: na czele.

Z .członkami delegacji spot­
kał sję przewodniczący Rady 
Najwyższej Federacji Rosyjs­
kiej Bprys Jelcyn.

Czeslowas Stankewiczius po-, 
wiedział korespondentowi ELTA: 

— Tekst umowy w istę le zo­
stał uzgodniony,, parafowano 
wszystkie jego artykuły. Pot­
wierdziliśmy to podpisamu prze­
wodniczącego komitetu spraw 

-zagranicznych Rady Najwyż­
szej RFSRR Władimira Lukina 
i moim. Dokument opiera się na 
normach i  zaśadach prawa mię­
dzynarodowego. Przewiduje on 
♦równoprawną współpracę , obu 
.państw w różnych dziedzinach. 
W tym celu zostaną zawarte 
osobne porozumienia. Zasługu­
je-ha uwagę, że w umowie ob­
szernie reguluje'1 się kwestie 
obywatelstwa i praw obywateli.'

Lfmowa zostanie' podpisana w 
najbliższym, czasiei ’gdy strony 
uzgodnią termin i miejsce. -

|  /ELTA/

prezydenta ZSRR
Prezydcu Związku Socialis-

AHm  Repnblik-
^ r y Gg|osi:Z°W J t § |  I S ®
, P la omówienia całego Wa- 
5 |fZa ^ weslii politycznych 

społecznych i gospodarczych * 
M s t o r t m i  Litewskiel 
SRR zatwierdzić delegacie w 
następujący^ składzie- 

; Bogużijew Witalij _  „i.™  
i | |  I B l f f i  premiera ZSRR 

ti Kalmykow Jurij -  „rzewód
sźCeią 2SRRni|tel" ’iady Na)wyż- lI’lawodawstwa, 

Masltikow Jurij zasteDca 
premiera ZSRR > ; ?p

B I  M’fchail Z -  ;Pierw- s^r zastępca ministra obrony
_  szef Sztabu General­

nego Sil Zbrojnych ZSRR 
- * puszczyków Siergiej — ml- 
nister sprawiedliwości ZSRR 

Szuwalow Siergiej ~  n o
dlzeM,0dnj cz?ce?° ' Komisii Ra- ay Narodowości Rady Naiwyż-
szej 2 ^ D . tls. RoZWoju k X

V u ' ' '  Tradycji Karouw-
wych I  Internacjonalnych, Och­
rony Spuścizny Historycznej 

Komplektow W ik to r — zaste- 
n y c h ^ S R R ,3 SpraW *śgranicz- 

'D em idow ’ Nikołaj -  zastępca 
ZSRR sPraw wewnętrznych

KONTAKTY 
Z NORWEGIĄ

WILNO, I lutego (kor. ELTA 
R. Czesna). Przewodniczący 
^ ^ N a jw y ż s z e j  Republiki Li­
tewskiej' Wytautas Landsbergis 
Przyj3ł członków norweskiego 

. Stortingu (parlamentu) Therje 
Nebergeta, Ingwalda Godala i 
Edwarda Stońy. Goście wyrazili 
solidarność parlamentu Norwe­
gii i społeczeństwa z dążeniami 
Litwy, surowo potępili brutalne 
i przestępcze akcj‘e Sił Zbroj­
nych, ZSRR. Wszyscy Norwego­
wie, którzy byli' i są na Lit­
wie |§ | to bojownicy waszej ar­
mii, podkreślili oni. Parlałnen-. 
tarżyśći ńprwęscy przedstawieni 
zostali deputowanym do Rady 
Najwyższej' Republiki Litews- 
kiejt

Ingwald Godal wyraził prze­
konanie, ż,e pokojowa Nagroda 

■Nobla 1991 r. ma być wręczona 
przywód(font trzech, państw bał-- 
iyckićhE- Wytaulasowi Lands- 
bergisówi, Anatolijowi Gorbu- 
nowo.v/i i Arnoldowi Riuitelowi.

Oświadczenie Prezydium Rady 
Demokratycznej Partii Pracy Litwy
_ W ‘związku ze zbliżającym 

się sondażem opinii- mieszkań­
ców Republiki Litewskiej Pre­
zydium Rady bemokratycznej 
Partii Pracy Litwy oświadcza: 

Utworzenie niepodległego de­
mokratycznego Państwa Litew­
skiego jest jednym^z Zasadni­
czych celów naszej partii i 'ćśl&f:

ko wicie odpowiada programowi 
DPPL, ,

Niepodległość rbźumiemy ja ­
ko prawo wlasnoWolnęgo rozpo­
rządzania się na ziemi ojców*. 
Demokrację — jako realną" 
wjadzę obywateli, zagwaranto­
wane powszechnie uznanie pra­
wa * i  wolności" każdego człon­
ka społeczeństwa, grup polity­

cznych i społecznych, narodo­
wych.

Opowiadamy się za tym, aby 
Państwo Litewskie było niepo­
dległą republiką demokratyczną 
i wzywamy członków oraz zwo- 
lermjków |  . DPPL, wszystkich 
obywateli Litwy do wzięcia ak- 
tywłiego udziału w sondażu w 
dniu 9 lutego, jednomyślnego 
wyrażenia swej woli i poparcia 
umocnienia niepodległej demO- 
kra tycznej Litwy.

Przewodniczący DPPL 
A. BRAZAUSKAS

Podziękowanie 
wydawnictwom z,Polski

Jak ju i informowaliśmy, zawdzięczając 
staraniom „Kuriera Wileńskiego** zostało 
wznowione dostarczanie -do Wilna prasy z 
Polski. Za czynny udzia/ w tej jakże waż­
nej dla nas, Polaków 1 Innych Czytelników 
akcji, niosącej do nas słowo polskie serde­
cznie dziękujemy wydawcom z Polski:

— Warszawskiemu Wydawnictwu Praso- 
wemu,

H- Wydawnictwu Współczesnemu,
— S>pó£ce z o. o. „Oferta dla każdego*',
—|  Spółdzielni Pracy „Sportowiec**,
—- M/odzieżowej Agencji Wydawniczej,
— Spółce z o. o. „Res Publjca press“

Instytutowi Wydawniczemu „Nasza 
Księgarnia4*,

—. Redakcji tygodnika „Solidarność**,
.. — Spółce z o. o. „lnco-VeritasM Zespół 
Prasy i Wydawnictw „PAX“,

’ —. Śląskiemu Wydawnictwu Prasowemu,
— Spółdzielni „Świat Młodych**,
r  Krakowskiemu Wydawnictwu Prasowe-

rnu,
— Wydawnictwu „Agera",

r Państwowemu Przedsiębiorstwu Wy­
dawniczemu,

— Oficynie Wydawniczej „Sztandar Mło­
dych**,

— Państwowemu Wydawnictwu Rolnicze­
mu i Leśnemu*4,

-r- Spó/ce z o. o. „Ińter-fyedla**.
REDAKCJA „KURIERA WILEŃSKIEGO11



K U R I E R  W I L E Ń S K I "

„Kramik „Helcia" — to nasz'w łasny 
gnały boutique z pomysłami i 'radam i 
K ażdy  teraz ma swój biznes)^ prowadzo­
ny głównie na zasadach „kliringu ‘ (bez- 
walutowych), poświęcony sprawom naj­
bardziej ważnym, żywo obchodzącym 

Każdego z nas -r- sprawom handlu i us­
ług- 18 Hi .. X-\ i■ i Chcemy, aby gospodarowali w nim 

| $ami czytelnicy. Otaczający nas świat 
Imienia się w zastraszającym tempie gg 
powstają nowe instytucje, organizacje, 
stare zmieniają profil. Spółdzielnie rodzą 
sie jak grzyby po deszczu. Brakuje na j- 
niezbędniejszych przedmiotów, części .za­
pasowych, które czasem możemy sami 
srobić, ale nie zawsze wiemy jak. 
f  Nie wszystko jesteśmy w fitanie ogar­
nąć, nie wszędzie docieramy. Cticemy 
więc, aby rubryka „Kramik „Helcia sta­
lą się miejscem „spotkań krawców, sze­
wców, dyrektorów przedsiębiorstw, spół­
dzielni, ekonomistów, prawników, specja­
listów od reklamy. Chcemy, by dzielili 
się z nami (z Wami) radami, pomysłami 
lak coś udoskonalić, stworzyć, założyć, 
naprawić. Jeden „sprzeda" pomysł, inny,

2 lutego 1991 r. s tr. 3

gg „kupi0 i wszyscy będą zadowoleni. 
Autorzy rad i propozycji, poza honora­
rium, wzbogacą się jeszcze o doświad­
czenie innych „akcjonariuszy11 kącika.

A że pieniądz, stworzony przez ludz­
kość jako najbardziej skuteczny czynnik 
wyceny wartości pomimo starań apolo­
getów komunizmu nie straci) dotąd swe­
go znaczenia g j  od' razu oferujemy cen­
nik usług: „Pomysł za 3 rb.“, „Danie za 
2 rb.“ Oczywiście większe artykuły, ry­
sunki, fotografie, wykresy będą oceniane 
znacznie drożej.

Mamy nadzieję, że w kramiku znajdą 
się ogłoszenia (oczywiście za opłatę dla 
redakcji) spółdzielni, przedsiębiorców i 
majstrów prywatnych, firm’ zagranicz­
nych, którzy zechcą zareklamować w na­
szej gazecie swe wyroby i usługi. Będzie 
to korzystne zarówno dla czytelników i 
wytwórców jak też dla naszej polskiej 
gazety, która stara się jakoś zmniejszyć 
swe koszty.

Oferty oraz różnego rodzaju ogłosze­
nia o kupnie, sprzedaży, usługach moż* 
na składać bezpośrednio w redakcji, któ­
ra chwilowo mieści się na ul. Subocz nr.

5, teł. 61-15-16. W Polsce prosimy zgła­
szać się w tych sprawach do agencji 
PRO — Warszawa, PI. Defilad 1, 7 pięt­
ro, pokój nr. 1720. Telex 2710, fax — 
2712, konto złotówkowe — PBK VIII 
O/M Warszawa 370028 — 00583*—136, z 
dopiskiem redakcja „Kuriera Wileńskiego" 

Dlaczego Kramik nazywa się „Hel­
cia’4? -1*- ,bo to takie swojskie, bardzo wi­
leńskie imię, no bo w handlu dominują 
kobiety, bo ludzkość od niepamiętnych 
czasów obierała sobie na patronki „pa­
nie" i nawet tajfunom nadawała dźwię­
czne damskie imiona.

A teraz *^»§do roboty! Przysyłajcie 
pytania, odpowiedzi na nie* rady, propo­
zycje, adresy spółdzielni, prywatnych maj­
strów, informacje o towarach i usługach. 
Pomóżmy sobie wzajemnie!

P. S. Jeżeli ktoś nie chce ujawniać 
swego nazwiska na łamach gazety — 
może sobie to zastrzec, ale prosimy w 
każdym przypadku podawać swe imię, 
nazwisko i adres, abyśmy mogli wysłać 
honorarium za okazane usługi.

Rubrykę prowadzi 
Barbara ZNAJDZ1ŁOWSKA

JAK ZOSTAĆ PRYWACIARZEM?
; -  Zawsze cichy dział eKonomiki Samorządu Wileńskiego teraz 

I  fest najbardziej ożywionym mfcjsceip w całym gmachu. Szcze- 
I  Lnie dużo ludzi kręci się kolo pokoju Nr. 79, gdzie załatwia 
I  sie sprawy gros petentów, gdzie wydaje blankiety podaniowe 
I  dla tych, co chcą zostać prywaciarzami, czyli założyć mteres.
■  Rozmawiam z członkiem Narządu Miasta, kierownikiem
■  ekonomiki Samorządu Wileńskiego S ie rg ie ja  KRISZPINOWI- 
I  CZEM oraz jego zastępcą Algimantasem WINAUSKASEM.

|  B. Z.: Jak przebiega rejestrac-,
I  ja i przerejestrowywanie się 
■gBSisiębiorstw państwowych,
I  spółdzielczych, indywidualnych?
I  S, X.: Mieliśnjy zakończyć re- 
I  jestrację do 1 stycznia 1991 r.
I  ale p lę uwzględniliśmy chaosu 
I  panującego obecnie prawie we 
I  wszystkich organizacjach. Trud- 
I  llS re ślić  charakter dział alnos- 
1 1 , niektórych przedsiębiorstw 4 9
■  jakie z nich dają zysk, a jakie
■  nie. Więc też termiiiy zostały
■  2£fwane. Do czego śluzy re-
■  jestracja? To swego rodzaju 
I  inwentaryzacja mienia pańśtwo-
■  węgo. t # u s im y v siedzieć , „ czym
■  dysponujemy, na co^rjąś stać j  
I  czego jeszcze 6rak^ Rejestracji
■  nie|podlegają jedynie organi-
■  zacje społeczne jgji- stowarzysze- 
I  "iafoórcze, litewsko-zagr^nicz-
■  ne |spólki, które rejestrują się
■  ̂ Ministerstwie Finansów (nie- 
H  które Linuszą mieć zgodę rządu
■  republiki). Sami dużo i rzeczy
■  nie wierny, zdarza się, że klien- 
H  ci nam ' podpowiadają. W ten 
H  sposób wzajćmnie się iiczymy.1
■  Trudności wynikają jeszcze stąd, 
f lż e  nię mamy dotąd ustawy o
■  Prywatyzacji.
■ . A. W.: Bardzo często zgłasza- 

B  Ę  się do nas ludzie bez przy- ?
■  ptowania ekonomicznego, wie- 
H 1  nie zna litewskiego, więc trze- 
H i f  'wypełniać za nich wszysl- 
S  papiery.

I  B. z.: Aby mieć głowę do
■  ,nłeresów, niekoniecznie trzeba
■  ukończyć wyższą uczelnię. Swe- 
I  K® czasu w USA zmarł pewien 
I  ^iliarder i dopiero, wtedy wysź-

I 0 na jaw, że nie potrafił na- 
■ d l się podpisać. Ale interesy 
I  i kadził wyśmienicie. Mówię 
H  0 z myślą o tych, którzy nie

■fi
|  W e v i  v

I   ̂parę fasonów modnej

I
H  wieży, zaproponowanych przez 

eksperymentalnego 
modelowania Stowarzy- 

| | | | j  „Ramune“ Aurelię Wasl- 
H  łU5kaite. ,, Ponieważ będziemy 

I H j  ulorł<ę .eksploatowali nieraz — 
H  rt  *fcłów o ^niej. Urodziła się 

e rei<Jnie poniewieskim. W
? H  fp  r, ukończyła Wileńską 
>- '̂ Sztuk Pięknych I

as* została zaangażo 
>y ari® do „Ramune**, gdzie pra 
“ V  p | dotąd. Jest bardzo nowo 

I/**113 i ma mnóstwo pomys 
i  'których będziemy korzys

mając dyplomów, stronią od 
wszelkiej przedsiębiorczości.

A. W :̂ Iiflfym dodątnirti zja­
wiskiem | jest ‘ internaćjonąlisty- 
czne nastawienie przedsiębior­
ców: nj.ę zwracają uwagi na na­
rodowość, pochodzenie, wyksz­
tałcenie, wspólników. \  Litwini, 
Rosjanie, Polać#, Tatarzy, O r ­
mianie — wszyscy zgodnie 
współżyją. Byle mieli giowę do 
interesów.

B. Z.: Ile zespołów już zare­
jestrowano? He potwierdziło re­
jestrację od nowa?

. Av. ?.? r§Ies_t^Qwa nó 138
nowych przedsiębiorstw, ,680 in­
dy wi d u al n.ych • p rzed sięb jorcó w. 
'Prz^fejestrowalt) się 3f00 przed­
siębiorstw państwowych i 164 
spółdzielnie. Powstała nowa for­
ma działalności i zarejestrowa­
no - j uż siedem stowarzyszeń 
gospodarczych. Z każdym dniem 
ilość petentów rośnie. Spodzie­
wamy . się, że do końca - roku 
zarejestruje się od 3 do 4 tys.

. przedsiębiorstw.
B. Z.: Przypuśćmy, że chcę

założyć kawiarnię* czy mały 
sklepik. Od czego powinnam 
zacząć?

A. W.: Od zwiezienia lokalu 
. i kapitału. Następnie musi paru.

zarejestrować się w dziale eko­
nomiki Wileńskiego Samorzą­
du, ’ \

B. Z.: Jakie dokumenty po­
winnam złożyć? l.

A. W.: Podanie, w 'którym 
wyszczególnione będą • następu­
jące momenty: nazwą przedsię­
biorstwa, adres,-ćhafakter dzia­
łalności, nazwisko' pełnomocni­
ka, jego adres. Do podania 
dołącza się kwit kasy oszczęd­
ności o uiszczeniu kosztów rc

jbśtraGji (.rÓ O ^rb.i^^^ii^akł-a- 
dfl<4ę ^ląców k^, nie^ jiandlową, 
lecz np. szkołę’ prywatną, czy 
dom gier komputerowych V— do 
podania dołącza się licencję — 
zezwolenie na prowadzenie dzia­
łalności komercyjnej (>atestat 
kwalifikacyjny) odpowiedniego 
Ministerstwa. Jeżeli chodzi o 
szkolę, 2g Ministerstwa Kultury 
i Oświaty 'republiki, jeżeli o do­
my gier — Ministerstwa Fi­
nansów i t. p. Do. podania do- 

' łącza - się w niektórych wypad­
kach paszport ekologiczny, wy­
dany p rzez" Departament Och­
rony Środowiska zaświadcza­
jący, że twoja działalność nie 
wpłynie Ujemnie na środowisko, 
a także 1 zaświadczenie Stacji 
Sanitarno-Epidemiologicznej. Te 
ostatnie dokumenty na razie 
wydawane są bezpłatnie.

B. Z.: Czy samorząd kontro­
luje działalność zarejestrowa­
nych placówek?

A. W.: Nie, my tylko rejest­
rujemy. Kontrolę realizują wy­
żej wymienione instytucje: San­

epid, Departament Ochrony/ Sror

dowiska, no i ’ oczywiście Ins­
pekcja Podatkowa. To one mają 

. dostęp do prywatnych przedsię­
biorstw, one są w stanie wszy- . 

\slko sprawdzić. !
B. Z.: Co będzie zr przedsię­

biorstwami, które nie wznowią 
lub nie zarejestrują swych za­
kładów?

A.. W.: W roku: ubiegłym 
.Wilno /zakończyło rok budżeto­
w i bez deficytu. W większości 
wypadków dzięki działalności 
Spółdzielców. Gdybyśmy ich ka­
rali za to, że nie zarejestrowali ' 
się na ęzaś — budżet republiki 
ucierpiałby na tym. Działalność 
nowych . placówek kontroluje 
skutecznie Inspekcja Podatko­
wa. Będziś ona karała i nawet 
likwidowała nie zarejestrowane 
przedsiębiorstwa z  konfiskacją 
ich mienia. Możliwości ruchu 
spółdzielczego "są f jeszcze olb­
rzymie, gdyż nie, zarejestrowało

jeszcze około ^ 5  tys. spół­
dzielców.

B. Z.: Kto decyduje o wyso­
kości podatku?

A. W.: Podatek ustala rząd — 
30 proc. '

B. Z.: Czy mają prawo rer 
jestracji osoby spoza granic 
republiki?

A. W.: Tak, ale jak już mó-. 
wiłem, muszą mieć zgodę rządu, 
a ten niezbyt chętnie jej udzię- 
la. Łamią , się do nas przedsię­
biorcy z Armenii, Polski, ale na 
razie bez skutku.

B. Z.: A szkoda. Nie miała­
bym nic przeciwko otwarciu w 
Wilnie ormiańskiego sklepu z 
obuwiem. Mają w tym duże 
doświadczenie. A i polscy biẑ - 
nesmeni ożywiliby skutecznie 
rynek, wzbogacili nas o jakieś 
doświadczenie.

Czy 1 trudnpśęi stawiane in­
westorom spoza granic repub­
liki posłużą jej rozwojowi? 
Chyba nie. Czy aby nie działa: 
ją  tu te same hamulce, z racji 
których zwlekano z zawarciem 

■ umów z polskimi restauratora- 
mi?.

Barbara ZNAJDZIŁOWSKA 
Fht. W. Charin

Nastąpiły dla nas „chude ia~ 
ta “. Gimnastykujemy się jak 
możemy, aby ze skąpych pro­
duktów wyczarować codziennie 
jakieś nowe danie. Prosimy 
czytelników, aby użyczyli nam 
swych tanich i smacznych prze­
pisów. W nagrodę — honora­
rium 2 rb.

ZIEMNIAKI 
FASZEROWANE RYBĄ

8 ziemniaków, 200 g ryby, 
1 /2  szklanki wywaru. rybne­
go, 1/2 szklanki tłuszczu, 
1/5 szklanki sosu śmietano­
wego, zielenina, sól.
Dóbrajć ziemniaki podobnej 

w ielości, obrać, wydrążyć. 
Smażyć je  w dużeJviiości tłusz­
czu, d$ chwili uzyskania zaru­
mienionej skórki, a następnie 
wypełnić farszem z gotowanej 
ryby, zmieszanej z podsmażoną 

i cebulą. Tak przygotowane zie- 
, miiiaki ułożyć w rondlu, zalać 

niewielką ilością wywaru ,ryb- 
' ńe^o i ,dusić pod 1 pTżyk^yciafi 

do miękkpścu Przed podaniem 
posypać zieleniną. Oddzielrlie 
podać sos , śmiśtanóWy (może 
być z piomidorami).

SOS ŚMIETANOWY

1/2 szklanki śmietany, 1 
szklanka wywaru mięsnego 
lub warzywnego, 1 łyżka 
stołowa mąki, 1 łyżka sto­
łowa masła, sól.
Zasmaźkę z masła i mąki 

rozprowadzić szklanką* gorące­
go wywaru mięsnego ]ub wa­
rzywnego, Dodać śmietanę i 
gotować na małym ogniu przez 
5—10 minut. Po zakończeniu 
gotowania sos posolić i wymie­
szać. Jeżeli robimy Sos z pomi­
dorami, to przecier pomidoro­
wy wraz z wywarem wygoto­
wujemy ciągle mieszając do  ̂po­
łowy początkowej objętości, a 
następnie mieszamy z sosem 
(1/2 szklanki przecierux pomi­
dorowego, .2 szklanki wywaru).
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(Dokończenie ze str. 2) 
póki nie będziemy mieli wła­
snych pieniędzy, byłoby celo­
we sprzedać blisko czwartą 

' część /majątku państwowego i 
uzyskane z tego dochody prze­
kazać do budżetu. Sprzedane 
przedsiębiorstwa zaczęłyby
działać w warunkach rynko­
wych. Zamiast czeków inwesty­
cyjnych obywatelom zostałyby 
otwarte osobiste konta płatnoś­
ci. Za te-środki ludzie mogliby 
nabywać obiekty o przeznacze­
niu' komercyjnym, wykupywać 
mieszkania. Jest to tylko kijka 
szczegółów z danych projektów, 
który będzie omawiany w dal­
szym ciągu: ' ' AT

Rząd zaaprobpwał projekt 
uchwały w sprawie nowelizacji 
artykułu 7 ustawy Republiki 
Litewskiej o p'odatku grunto­
wym, zalecając, aby zredagować 
go w sposób następujący: od
podatku gruntowego zwalniani 
są właściciele i użytkownicy' 
działek gruntowych %?■ inwali­
dzi I i Jl grup/orai emeryci z 
tytułu starości, których rodzi- 

- ny n|e mają innych źródeł don 
chodu, z wyjątkiem emerytur;, 
stypendiów oraz nie podlegają­
cych- opodatkowaniu podatkiem 
dochodowym dochodów pocho­
dzących z rolnictwa osób fi* 
zycznyćh. *

Na posiedzeniu, które pro­
wadził premier Gediminas Wag- 
norius, przyjęto uchwały w 
sprawie trybu uzgadniania i 
zatwierdzania planów miast re­
publiki, W sprawie częściowej 
zmiany wcześniejszej uchwały 
o organizacji handlu komercyj­
nego, zatwierdzono tymczasowy 
statut Uniwersytetu -Kłajpe- 
dżkiego, omówiono inne kwe­
stie;

Delegacja Rady 
Północnej

i i,WILNO*. .1 lutego /ELTĄ/. 
Przewodniczący Rady Najwyż­
szej Republiki Litewskiej Wy- 

i4auta>s^Landsibergis. przyjął 'de­
legację Rady Północnej na cze­
le z przewodniczącym Rady 
Północnej, ministrem spraw 
wewnętrznych Danii Thorem 
Pedersenem.

Delegacja przybyła do Wilna 
celem wzięcia udziału, w otwar-t 
ciu . biura informacji Rady Pół­
nocnej'. W przemówieniu ’ na 
porannym posiedzeniu ^plenar­
nym Rady Najwyższej Thor Pe- 
dersen powiedział, że biuro ma 
być ośrodkiem informacji, łącz­
ności i pomocy praktycznej na 
Litwie. *W rzeczy samej będzie 
to instytucja łączności między 
krajami północnymi a Litwą. 
Zamierzamy szerzyć ją w wielu 
dziedzinach, podkreślił on.

PO LSK A -LITW A :
R O Z M O W A  Z  W I C E M I N I S T R E M  S P R A W -Z A G R A N IC Z N Y C H  
R E P U B L I K I  L I T E W S K I E J  W A L D E M A R A S E M  K A T K U S E M

ROZMOWY 0 PRZYSZŁOŚCI
KOR.: To pytanie przygotowa­

łem na zakończenie naszej roz­
mowy, ale zadani je Panu na 
początku. Otóż pewnego razu. 

podczas dyskusji o niesnaskach 
polsko-litewskich usłyszałem 
interesujące zdanie następują- 

(cej treści: gdyby zdarzyło się, 
źe Polaków reprezentuje Czes­
ław Miłosz, ar Litwinów Tomas 
Węnclowa — do żadnych nie­
porozumień między Polakami 
i Litwinami nie doszłoby. Co 
Pan sądzi o tej opinii?

W. Katkus; Czesfaw Miłosz i 
Tomas Węnclowa wiele zdziała­
li dla dwóch naszych kultur i ‘ 
narodów, ich zbliżenia. Jedna- 

. kowy jest stosunek tych ludzi 
również do wydarzeń na Lit­
wie 13 stycznia, który wyrazilf 
w sWych deklaracjach. Obaj to ■* 
swoiści reprezentanci i Litwi­
nów, i Pojaków.

KOR.: Przyszłość. Litwy za­
leży od jej stosunków z sąsie­
dnimi krajami. Bardzo' bliskim 
sąsiadem jest Polska. Jak moż­
na krótko scharakteryzować 
obecne stosunki?

W. Katkus: Między Polską i 
Litwą, r-jak wiecie, obecnie nie 

' m l ani konsularnych, ani dyp­
lomatycznych, stosunków. Pier­
wszym praktycznym ^krokiem 
do tego było, gdy rząd Litwy 

pomógł rządowi polskiemu prze­
prowadzić glosowanie wśród 
obywateli polskich znajdują­
cych się na terenie Litwy w 
pierwszych. .demokratycznych 
wolnych wyborach prezydenc­
kich. Wówczas, był mianowany 
tak zwany agent konsularny aa 
hoc. To był pierwszy praktycz-' 
ny krok do uregulowania na­
szych stosunków partnerskich.

Dziś o'dbywa się rzeczowa 
korespondencja, konsultacja. 
Szykowany jest pakiet propo­
zycji odnośnie pełnego uregu­
lowania stosunków między.dwo- 
taa państwami. Są przygotowy­
wane ’’ deklaracje o stosunkach 
między^Litwą, a Polską^ ou'sto­
sunkach gospodarćzych i hand­
lowych, o* mniejszościach naro­
dowych. Ten pakiet w najbliż­
szym czasie będzie dyskutować 
ny.

KOR.; Ministerstwo Spraw 
Zagranicznych* Litwy, o He mi 
wiadomo, otrzymało od Minis­
terstwa Spraw Zagranicznych 
Polski odpowiednie pismo dato­
wane 26 stycznia 1990 r. W 
tym dokumencie strona polska 
prosi zwrócić uwagę na sytu­
ację Polaków na; Litwie.

w. Katkus: To uczyniono rów­
nież na naszą prośbę, ’jak stro­
na polska widzi uregulowanie 
potrzeb mniejszości polskie} na 
Litwie. Wszystko to legnie u \

podstaw uregulowania spraw 
Polaków na Litwie i Litwinów 
w Polsce. ^

KOR.: Nie mogę nie zadać 
Panu pytania o problemie, któ­
ry szczególnie boli Polaków, a 
chyba i Litwinów. Przed paru 
laty, gdy Litwa jeszcze nie og­
łosiła niezawisłości, Polska sta­
rała się o otworzenie w Wilnie 
konsulatu. Polska nie sprzeci­
wiała się temu, żeby podobna 
instytucja litewska była otwarta 
i w Wkrszawie. O ile wiem, Mi­
nisterstwo Spraw Zagranicz­
nych ZSRR nie zgadzało się* na 
taki w ariant sugerując, że w 
Polsce mogłoby powstać cent­
rum kultury litewskiej lub infor­
macji, albo też kilku Litwinów 
pracowałoby w placówce -dyplo­
matycznej ZSRR w Warszawie. 
Podkreślam, źe było to kilka Jat 
temu, gdy Litwa jeszcze nie og­
łosiła suwerenności'. Jednakie 
właśnie wówczas pewne sify na 
Litwie rozpoczęły kampanię, że 
konsulat polski w Wilnie będzie 
polonizował Litwę. Konsulat nie 
został otwarty, co wywołało 
niedobre echa. A co Pan sądzi 
o tyęi?

W. Katkus: Nie chciałbym łą­
czyć kwestii narodowościowej z 
otwarciem konsulatu w Wilnie,- 
Chciałbym * natomiast podkreś­
lić podstawową sprawę: gdyby 
•w Warszawie powstałafejakaś 
o rgan izacja / jak proponowano, 
byłaby ona zarządzana przez 
Moskwę. Litwa chciała, żeby 
istniały . ‘ bezpośrednie stosunki 
między Wilnem i W arszawą. 
Obecnie właśnie staram y się, 
żeby wymienić równoległe i tej 
samej rangi przedstawicielstwa 
dyplomatyczne.

KOR.: Ale, moim zdaniem, te 
możliwości,. które . istniały,.IA i , 
przed . Jaty, n ie zostały wyko­
rzystane . . .

W. Katkus: Jeszcze raź pod­
kreślam: Litwa w takich w a­
runkach nie byłaby reprezento­
w ana w Polsce, byłaby ona re­
prezentowana w Związku Ra­
dzieckim. To nie były równo­
ległe struktury.

KOR.: Wiem, że posłowie i 
senatorowie Rzeczypospolitej Po­
lskiej zgłosili inicjatywę otw ar­
cia w Wilnie przedstawicielstwa 
parlamentu, które miałoby kon­
takt również z Rygą i Tallinnem. 
Z kolei w W arszawie powsta­
łyby centra infdrmacyjne trzech 
republik bałtyckich. Jakie są 
perspektywy urzeczywistnienia 
tej inicjatywy?

W. Katkus: Problem znam z 
prasy i- z rozmów z senatorami 
i. posłami. W rzeczy samej, 23 
stocznia komisja zagraniczna 
Sejmu i Senatu przyjęła uchwa­
łę, że trzeba byłoby 'p rzy  Ra­
dzie Najwyższej Republiki Li­
tewskiej otworzyć misję pols­
kiego parlamentu. Możemy tyl­
ko -

W.
dział, KATKUS;

•'Ulu.
Sątfi

[licznych K^y.l'.r I ®  ?“%

I dzy Polską i i A - '
które .są miedzi 3 '1» ® t|f t

Pi  °Uk’ ™

I  KOR.:

_  przyklasnąć temu krokowi. «  traktuje Ln. SkuhiJ?grj-
Obecnie zostało to zrealizować.' Inne Państwa nf toaczn *
P an Skubiszewski 25 stycznia j
w wywiadzie także podkreślił, 
ze władze polskie szykują się 
do otwarcia w Warszawie biur 
informacyjnych wszystkich 
trzech republik i założenia w 
stolicach tych państw odpowie­
dnich instytucji. Byłyby to po­
czątki tworzenia tak zwanej in­
frastruktury przedstawicielstw 
dyplomatycznych.

Nasi

KOR.: 24 stycznia „ Gazeta
Wyborcza" opublikowała wy­
wiad ż ministrem spraw zagra­
nicznych Rzeczypospolitej Pols­
kiej Krzystofem Skubiszewskim. 
Minister stwierdza, że Polska 
sprzyja dążeniom Litwy. P rz e - ' 
dstawiciel Polski także zauwa­
żył, że minister spraw zagra­
nicznych Litwy Aigirdas Sau- 
dargas niejednokrotnie odwie­
dzać Polskę. K- Skubiszewski 
także chciałby odwiedzić Litwę, 
jednakże nie ma zaprószenia 
od czynników oficjalnych repub­
liki. Podkreślił, te  Polska trak­
tuje Litwę inaczej niż inne re­
publiki. Minister dał temu do­
wód odwiedzając Moskwę, Ki­
jów, Mińsk, ale nie przyjechał 
wówczas do Wilna, aby to 
światu pokazać. Dlaczego mi­
nistra Krzysztofa Skubiszews­
kiego dotychczas nie zaproszono 
do odwiedzenia Litwy?

W. KATKUS: Osobiście bar­
dzo szanuję ministra spraw za­
granicznych Polski Krzysztofa 
‘Skubiszewskiego.' Wielkie, wra­
żenie na mnie czyni jego kom­
petencja, jegoi, jimiejgtność ;pro- 

" wadzenia iroimów reprezento­
w ania i obrony interesów Pols- 
k v ^ a  co mam do niego ‘wielki 
szacunek. Myśmy chcieli, żeby 
wizyta . Krzysztofa Skubiszews­
kiego b y ła .. przygotowana, by 
była jednocześnie i robocza, i 
ofrocna. Chcieliśmy, do tego 
czasu przygotować pełne pa- ■ 
kiety dotyczące uregulowania 
stosunków między Polską i 
Litw#, przynajmniej do omówie­
nia. Obecnie pakiety są prawie 
przygotowane K o ile' wiem, 
ministrowi Skubiszewskiemu wy­
słane zostało zaproszenie do 
odwiedzenia Litwy.

KOR.: Będą to takie same 
deklaracje, jakie Polska ' podpi-

Czytelm

In  ,g .ra"i^ '  Sianów!?"'* H  
■Aigirdas Saudareas 
towan>

1 1  KATKOS: i i
. M miałyby I  

działać ani parlament S « i  
minister j S audarea, ’ 1  
upoważnienie, X s K g !  
rząd na uchodżstL . 
wypadek krylyan'*;'. To „  
Kdy po 13 s ty c j j . 'A'e obecnie, 
zmieniać stosunek r z S 1 *  
1  krąiow europejskiej 
dem Litwy i  nrawio 
dzień odbywaia sip L C(! ^
?lb° jóżne narady na kwest,, państw baylt n m»t 
minister spraw S a f f in  * 
republiki Alcirdal 
Właśnie uczestniczy „  B ss 
mowach, spotkaniach z muS
a,™ spraw zagranicznych ! '

htykam, dyskutującymi na fe 
mat Litwy i państw haltyckkh.

Natomiast .szanowny c 2  
Okinczyc jako d e p u to w ,^  
Rady - Najwyzszej Litwy „w. 
m e pracuje w Polsce. Tam y 
spontanicznej inicjatywy ludzi 
Senatu i Sejmu utworzono c d  
rum informacyjne i deputowany 
działa tam w .sprawie Ijtcwi 
klej. "  '

„  ! RKOR,;, ,0, JIe_ wiem, przedsti- 
wiciele dwóch państw: Szwecji 
i Polski jasno oświadczyli, że 
o ile legalny rząd litewski 
będzie miał warunków do pra­
cy, te dwa państwa stworzą 
optymalne warunki do działa­
nia emigrantów litewskich. Jak 
się ocenia te oświadczenia?

W. KATKU& Sądzę, ż?iakie 
od razu wyrażone wsparcie jest 
pozytywne i przychylne. Jh- 
docznie pozostanie ono tafcie 
w przyszłości.

KOR.: Dziękuję za rozmowę.

Rozmawiał 
Józef SZOSTAKOWSKI

Wojskowi w ykonają rozkaz  
w sprawie patrolow ania

-Na mocy wspólnego rozkazu 
■7cn n  r> s Praw wewnętrznych 
, “ prisa Pugo i ministra 

obrony ZSRR Dmitrija Jazowa 
od I lutego wprowadza sie 
wojskowe patrolowanie w co 
większych miastach. Czy Armia 
Radzfecka będzie^ wykonywała 
ten rozkaz na Litwie? We 
czwartek, po godzinie' JO rano 
zadzwoniłem 3o dowódcy Ga­
rnizonu Wileńskiego eenerafa- 
majóra' Władimira* Oschopczy-

' 7  p zy jutro rozpocznie 
patrolowanie Wilna ’ • 
dokładnie? . y,

dy?~ Zobaczymy.00211'6 1 | i  
natr^ufJ1 b.?dzie. odbywało się

w o js k o w fĄ d ą apatroliw^y?tki

zrobmne zgodnie z ustawą.
I  paTrolować? Tej0nach będ*ie
k ^ l S Z M  reionach, w
S n e f |  UZna; .a ? , jf ‘ P°'

Lgyv/»h :

, się 
-kiedy •

Kie-

trudno coś zrozumieć. Ludziom 
zaś nie je st ' obojętnie, gdzie, 
kiedy i kto będzie patrolował?

r~. dobrze- • • Kiedy w 
tej. kwestii zostaną udzielone 
konkretne wskazówki wszystkim 
dowódcom jednostek garnizonu, 
i kiedy komendant garnizonu 
będzie wiedział wszystko: jak, 
gdzie, co—■ wtedy od niego bę­
dzie można się dowiedzieć.

układają wasze 
stosunki; z ministrem spraw 
wewnętrznych Republiki Litew­
skiej, wszak patrolowanie ma 

wspólnie z siłami policji litewskiej?
~ .  godzinę 16 wyznaĘzo- 

ne jest nssze spotkanie z kie­
rownictwem ministerstwa Pa- 

T « Ie i i  i edn% 1 kwe- 
’ waii. będziemy rozpatry-

Bdy minister" 
spraw wewnętrznych Republiki
z a S c z Y t l i i ® ® !  Misiukonis■ h H

\ . Przeprowadziłem z

W rozmowie z wojskowymi 
uczestniczyli prokurator gene­
ralny Republiki Litewskiej Ar- 
turas Paulauskas, wiceminister 
spraw wewnętrznych Waclowas, 
Zabarauskas i naczelnik zarzą­
du spraw wewnętrznych miasta 
Wilna Wytautas Leipus. Wojsko­
wych reprezentowali dowódca 
dywizji wojsk wewnętrznych 
ZSRR general-major Aleksan­
der Żytnikow, komendant mia­
sta Wilna pułkownik Gieorgij 
Bieło'us. Miał uczestniczyć rów­
nież wspomniany W. Uschop- 
czyk, ale wyjaśniono, że generał 
je st chory. |

^  Wyjaśniliśmy, że wojsko­
wi, realizując rozkaz dwóch mi­
nistrów ZSRR, od jutra rzeczy­
wiście będą patrolowali w W il-, 
nie. Natomiast w Kownie i 
Kłajpedzie nie zakorrezyły się 
jeszcze, rozmowy z wojskowy-' 
mi. Dlatego jeszcze nie jest 
jasne, czy wojskowi będą pa­
trolowali w tych miastach. Je­
dnakże oświadczyliśmy, że pa­
trolowanie to jest bezpraw ne_
powiedział M. Misiukonis. — W

.ckiej i WSW ZSRR przez całą 
dobę pteszo będą_ pe!m li\ patrole 

■ na dworcach kotfej^wym) i au­
tobusowym, na lotnisku i w 
centrum m |asta. Będzie 8 grup 
patrolowych z pięciu. ludzi: 
oficer, dwaj żołnierze i dwaj 
żołnierze wojsk wewnętrznych 
w mundurach milicyjnych. W 
nocy do nich dołączy 16— 18 
grup patrolowych z samochoda­
mi,.- ewentualnie również' z tran ­
sporterami opancerzonymi. Bę­
dą one krążyły po mieście od 
godz. 22 8o o. W tym samym 
czasie jeszcze 8 posterunków 
wojskowych będzie dyżurowało 
na drogacti do Wilna. Wojsko­
wi przewidzieli również rezerwę, 
która będzie\się znajdowała w 
miasteczku północnym. Te dy­
żur^ nie świadczą, że w nocy 
ludzie^ nie-jmogą chodzić po 

.ulicach. Między ' innymi, w  no- 
.cy nawet myśliwi będą mogli 
przewozić broń myśliwską, na 
którą mają zezwolenie.

Wdjska wewnętrzne skoncen­
trują swe patrole koło tych 
obiektów, których już strzegą 
•teraz: Dom Prasy, wieża te le-. 
wizyjna, gmach radia i tele­
wizji, jak też przy domach, w 
których mieszkają ’ rodziny woj­
skowych i miejscach dyslokacji 
dywizji.

Celem patrolowania, jak po­
wiedzieli dowódcy, jest" zapew-

poszukiwańie przestępców b j
nf u osób cywilnvch. Wojskô
zapewnili, że nie bs<*3 w 
wdzierali do raieszltâ n i P 
mieszczeń, a jeżeli 
ka potrzeba^ to 
wspólnie z miejscowymi^ 
nami ochrony' prawą 
I  aby przestrzec M | g |  
mieszkańców, by nie 
sytuacji konfliktowy^, » j( 
wtedy r* patrolowanie 
zaostrzone, . ^naje-

Podkreśliliśmy. 
my wyłącznie us,®*Lw,li « 
i nie będziemy | S |  
wojskowymj.-j Prow 
nież bez obcych 
powierzonf nr,f11Vf.;P— Czy zapytalitoe || ,  
wych, jak bęną P f
przypadkach, jeżeli CU
wane samochody ni 
nadal b ę d ^ Strzd‘ l‘ ie 0

-  Odpowieozi"1! ,vjuscj!_ 
d z ^ i . z ^ n , e ^ W

ciach będą P0S‘fuP̂ i’is lf S L
podległe wasM „.irolo'"1, rf  I  1  B ęd z ie m y ^ 01.,!, I «  1  
dej nocy, PodŚ e od I
przeS ,eprtc« H #

1Z £ S S * s* g >
sze patrole s ą  „iiJlfŁ 
ne. I  I  mAN K E ^ —  A r t u r a s
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ROCZNICE
TYGODNIA

*  4 lutego.' 1746 r: urodzi! 
się Tadeusz Kościuszko (zm, 
1817), polski bohater narodo­
wy, generał, Najwyższy /Na­
czelnik Sił Zbrojnych Narodo­
wych w powstaniu ,1794 r.

+  Przed 125 'laty* 4 lutego 
1866 r. urodził się Władysław 
Podkowiński (zm. 1895), pol­
ski artysta — malarz, autor 
impresjonistycznych pejzaży, 
kompozycji* figuralnych, portre­
tów. . ' ,  , ' . a . -

+  4 lutego 1921 r. - Sejm 
Ustawodawczy RP przyjął jed­
nogłośnie ustawę, o ustanowie­
niu Orderu Odrodzenia Polski 
— pierwszego w Niepodległej 
Polsce odznaczenia tej rangi.

+ . 5 lutego 1836 r. urodził 
się Nikołaj Dobrolubow (zm. 
1861) myśliciel, publicysta i 
k ry ty ^  jiteracki, jeden z czo-

. łowych rewolucyjnych demokra­
tów rośyjskicb.

+  Przed 110 laty, 8 lutego 
1881 r. urodził się Piotr Pam- 

, puch (zmv 1946), działacz na­
rodowy i społeczny, publicysta, 
inicjator i współorganizator 
Śląskiej Biblioteki Narodowej.

9 'lutego 1881 r. zmarł Fio­
dor Dostojewski- (ur. 1821), 
wielki pisarz rosyjski,

♦  9 lutego . 1441 r. urędzil 
się Aliszer Nizamaddin-Nawbi

! (zm. 1501), poeta uzbecki, filo­
zof.1

+  Przed 135 laty, JO lutego 
1856 r. uro'dzil się Walenty 
Barczewski (zm. \92S) 
łą cz  społeczno-ośwłatowy, bo­
jownik o polskość . Zietni. Wa­
rmińskiej.

4 - 10 Jjitego. 1886 r. urpdz,H 
się Jerzy Szaniawski (zm. 1970) 
prflski dramaturg i prozaik.

♦  Przed 115 laty, 10 lutego 
1876 r. urodził-się Prańas Wai~ 
czakis (żm.; 1901), poeta litew­
ski. j

Co ujrzymy na ekranach
+  Przełączając kanały +  Jeszcze jedna miłość +  

Brygada policji kryminalnej +  Kobieta dnia +  
Samson i Saty ♦

+  : Sztuka, według której zre­
alizowany zo§tai film „Przełą­
czając kanały** w i-JSA zekrani­
zowana została’ j uż po raz 
czwarty. Reżyser T. Kotszef za 
miejsce akcji- brał telewizję.
Lekka, zgrabna,, obfitująca w 
różnć nieporozumienia i komicz­
ne przygody historia z pewnoś­
cią i u nas zdobędzie uznanie.
A więc reżyśer Sa lrven roz­
wiódł się z żoną, dziennikarką 
Christie, a raczej Christie roz­
wiodła się z mężem, gdyż na 
jej horyzoncie życiowym zabłys­
ła nowa bogata gwiazda. Mąż 
nieborak szybko się jednak 
przekonał, że ani on sam, ani 
jego firma telewizyjna nie mo­
że istaieć bez ęh ristie . . .  §§ .

+  Filmowcy indyjscy nadal 
specjalizują się w wątkach dra- 
rifatycznych:" Giną wzniośli i 
niewinni bohaterowie, pozostają 
jednak namiętności, ciężkie pró­
by z obowiązkowym happy en- 
dęm. Główny bohater „Jeszcze 
jednej miłości" młody Radjiy j 
korzysta z uroków życia zanim 
jego ojciec nie oświadcza, że 
swe bogactwo pozostawi syno­
wi jedynie pod warunkiem, że 
ten spoważnieje oraz obdarzy 
go potomkiem. Pomysłowy bo­
hater postanawia znaleźć sobie

kobietę,, gotową za odpowied­
nią sumę urodzić niu syna ..

+  Temat filmu francuskiego 
'  reżysera F. Labro „Brygada 

policji kryminalnej** podpowiada 
sama jego nazwa. Występuje 
tu cała plejada gwiazd.

♦  W filniie radzieckim pow­
stała „nowa fala“, tWorzońa 
przez młodych filmowców ka- 
zaskich. Prace „Kazachfilmu** 
„Igla‘* ,.We troje**, „Zemsta** 
wzbudziły duże zainteresowanie 
krytyków i widzów. P ra ta  mło­
dych reżyserów A. Baranowa i 
B. Kilibajewa „Kobietą dnia" 
jest .uroczym, widowiskiem, w 
którym w subtelny sposób za­
stosowane zostały elementy his­
torii „kina i masowej,^ JfLujtury, 
Główna bohaterka | |p  to piękna 
i niegłupia panienka, energicz­
nie wyjaśniająca stosunki z 
żonatym mężczyzną. Terazniej-

1 szóści nie ma, a przyszłość jest 
bardzo mglista. Pewnego pię^ 
knego wieczora spotyka w 
swym domu młodego człowieka, 
którego ktoś za coś prześla­
duje;

♦  „Samson i Saly“ — to we­
soły film animacyjny, który z 
pewnością przypadnie do gustu 
młodocianym.

N. ANDRIJAUSKIENE

KTO UROPZIŁ S ię  DNIA 
2 LUTEGO

Dba o swoją opinię i z sza­
cunkiem odnosi się do osób wy­
żej postawionych.

Jest to przyjaciel postępu, lu­
biący współdziałać z innymi. Je^ 
go usposobienie-w ogóle jest 
pósć wojowniczej Jednak na 

' zewnątrz jest zazwyczaj ostro­
żny i delikatny, a je g o  zacho­
wanie się nacechowane jest up­
rzejmością.;

Umysł jego jest płodny i 
by stry / Usposobiony dość do­
brodusznie. Lubi swe ognisko, 
rodzinne i troszczy się o sw ój’ 
wygląd zewnętrzny.

W ady., 'Stara się , zwrócić na 
siebie uwagę i wejść w ,stosun­
ki ż^Wyższym i sferami towa­
rzystwa. Pragnąłby wydać- się 
innym ludziom jak" najlepszym, 
a swych przyjaciół postawić |S [j 
najwyższym świeczniku \ oto­
czyć powszechnym podziwem.

Choroby —TT na jakie się naj­
częściej uskarża ~  ' to reuma­
tyzm, bóle głowy i w ogóle 
zaburzenia w krążeniu krwi.

Zaburzenia nerwowe i niepo­
koje mogą . spowodować Stany 
depresji, które z czasem stają 
się dokuczliwe.

Gdy rozwinie się duchowo 
i zrozumie, do jakiego stopnia 
ciało jest nerzędziem ducha —

może opanować-* stopniowo i 
wszelkie swe dolegliwości fizy­
czne, rozwijając idealizm, hu­
manitaryzm, znajomość charak­
terów ludzkich*

KTO URODZIŁ SIE DNIA 
3 LUTEGO 

Jest usposobiony postępowo i 
nie lubi 'wszystkiego, co prze­
starzałe.

H G 0 I dzieciństwa prawie, ska­
kany, jest na własne siły. Po- 
trafi" udzielać mądrych rad. Ma 
zdolności wszechstronne, dzięki 
swej wielkiej intuicji może 
osiągnąć wysoki poziom rozwo- 

■ jw- duchowego,,
Interesują go najnowsze od­

krycia^ poszukiwania naukowe. 
Potrafi być bardzo praktyczny: 
i;m oże rozwinąć duże zdolnoś­
ci finansowe.

Wykazuje doskonałe zrozu­
mienie dla .wszelkich słabostek 
ludzkich. Potrafi być wiernym 
przyjacielem.

Podstawą -jego życia wewnę* 
trznego jest dążenie do wol­
ności dućbdwej, do której wre­
szcie dorasta stopniowo.  ̂

Wady *lyęh urodzin to 
przede wszystkim niemożliwość 
skupienja się i brak zdolności 
do. koncentracji. Taki ćfcłowiek 
bywa* na ógół -miły/ dobrodu­
szny, pełen najlepszych intęir- 
cji, /irie szkodzi, nikomu ^-irUle 
może też. wykazywać brak orien­
tacji ; życiowej i zachowywać się 
nietaktownie, co naraża go na 
przejścia.

Zapomina nieraz o ważnych 
szczegółach, wykazując w pra­
cy swej. wahanie i traci łatwo 
glqwę.

Powinien uzbroić się w prze-r 
widującą ostrożność wobec nie-

PRZYSŁOWIA MIESIĄCA

KT0 URodZi i

Obrotny, % k
łalwo nio£c 5r2ed*ieb- 

Jest to nnł r°bii ?  
życzliwie S W  * "

‘ystycznyeh. f f l|&  «li 
Przeważnie “ @  i,
wpływowe.'

Do raalitfist H i
szy. chociai : * 1  p  
W iera. Char*i??,,ycja? . tat 
wieka bardzo §§§1S ?>• 
małżeństwa,
bezstronnym sittót i
przyiażń. *3 milo  ̂N‘i'

s w .a j J !
S ™ : iest

urodjone?CW w w ‘ki' cll» 1|l
winno być iak n i?nie l° Ł  
ranne, a to ze E S Ś ®  £  
wielkie zdolności f t , na i  
zliwą i delikatną 
dziecko takie j J '  S fg Ś  
nerwowe | n l e s p o L J B  
ba starać się ie JJfu" fit 
największym spoko*u‘71at * 
mi. -Otoczenie zWi L 

. wielce mu szkodzi i,!

Redaktor 
Zbigniew BALCEmr,

oc Gdy mróz w lutym tę­
go trzyma, nie popasie długo 
zima.

oc Gdy wiatr ostry w lutym 
wieje, to chłop dobrą ma na­
dzieję.

*  Kiedy luty pofolguje, ma­
rzec zimę zreperuje.

✓ oc Jak w lutym pogodnie, tó  
wiosna za trzy tygodnie.

oc Gdy przyjdzie luty, miej 
ciepły kożuch I dobre buty.

/oc Gdy luty ciepłem darzy, 
marżec mrozem wysmaży.

oc W lutym śnieg I mróz sta- 
ły, czynią w lecie upał trwały* 
gdy burze, deszcze panują, 
dobry plon nam obiecują.
1 oc Kiedy na Gromniczną (2) 
chodzi gęś po wodzie, to na

poWielkanoc będzie chodzić 
lodzie.

oc Deszcze na świętego Bła­
żeja (3) —- słaba wiosny na­
dzieja.

oc Święta Dorotka, wypu­
szcza skowronka za wrotka.

Dobrał
Kasper KARA2NIEWICZ

James Bond**, 
gdy więcej" (■ 
litewska nr l |  ~

-Nic mów 
gdy więcej- (Anglia). „K rJ

|  jSM I g  I

Ekrany

Telewizja

15

SOBOTA, 2 LUTEGO 
Moskwa I 

5.30 -M1 Koncert. 6-00 — Kre­
skówka. 6.15 — Sport dla 
wszystkich. 6.30 4;- Gimnastyka 
rytmiczna. 7.00 ,— Poranny 
program rozrywkowy. 7.30 
Nasz sad. 8.00 — TSN. I
— Film-koncert. 8.40 Kre­
skówki. 9.10 ^  ’ Program lifć- 
racko-artystyczny „Slowo“. 
10.55 'h- Film fab. „Wolny 
Wiatr“. Ode. 1 i 2. 13.00 —

'Premiera filmu n.-p. „Krajobra­
zy 2iemi“. Ode. 4 — „Lasy tro­
pikalne". 14.00 — TSN. 14.15
—  „Burda Moden proponuje..
14.45 — Stopnie. 16.00 — W 
świecle bajek i przygód. Film 
fab. „Zfota kaczka". 17.00 —, 
Panorama międzynarodowa.
17.45 Premiera dok. filmu 
muzycznego. 18.40 — Premiera 
TV filmu Tab. „Melancholijny 
walc". 20.00 — Czas. 20.45 m  
Konkurs studia „TF“. Podsumo­
wanie wyników 1990- r.; spotka­
nie z popularnymi, aktorami ki­
na „Reżyser — widz".. Premie­
ra kreskówki. 22,45 —.T S N  
23.00 — Studio „TF". 23.40 — 
jjTańce, tańce, tańce", 00.10 -rr 
TV. “ Im fab. „Złota mina". Ode. 
1. 1.15 — Koncert. '

TELEWIZJA POLSKA 
, „ Program I 
10 W  -  Wiadomości porań-.

?0 4 n n T -  Kino TeleferiiJ 10.40 — ^Robin Hood" (6) - 1  
serial ang. n .40  — Na zdrol
Wv' 12 25 ~  ? r?grf m.-'wojsko! wy 12.25 — Telewizyjny kon- 
cęrt życzeń 12.55 -  Afetualnol 
ci tekjęazety. 13.00 — Z Pol- 
ski rodem. 13.30 — „Flesz

15.30 [— W alt Disney przedsta­
wia. 17.00 — Studio sport. 17.40
— Butik. 18.15 — Teleexpress. 
18:35 — Siódemka w Jedynce. 
19.5Q: Z kamerą wśród' 
zwierząt. 20.15 — „Opowiada­
nia Muminków". 20,30 Wia­
domości. 21.10 „Ofiara woj­
ny" — filjn ang.-niem.-wl. 22.45
— Kontrapunkt. 23.10 — Spor­
towa sobota. 24.00 -i- Wiado­
mości wieczorne. £L25 —• „Wa- 
riatka" — filrn prod. USA.

NIEDZIELA, 3 LUTEGO 
Moskwa I 

7.0Ó — TSN. 7.15 — Gimna­
styka rytmiczna. 7.45 — Ciąg­
nienie „Sportlotó". 8.00 — Dla 
dzieci „Wczesnym rankiem".
9.00 W służbie ojczyźnie.
10.00 — Poranny program ro­
zrywkowy.- 10.30 — Klub po­
dróżników. (1.50 — Godzina1 
dla wsi. 12.50 — M istrzostwa’ 
ZSRR w. hokeju .ha lodzie. 
CSKA — „Dynamo" (Moskwa); 
Tercje II i HI. 14.15 — TSN.
14.30 •— Zdrowie. 15.00 — 
Film fab, „Bez posagu". 16.25 
gg  „Pomóż Sam sobie". 17.10
— Walt Disney przedstawia.. .  
'8-00 — Premiera kreskówki 
" \7 zek,eta książka". 18.35 M 9  
Film fab. „Bicz Boży". 20.00

[ Czas. 21.45 — „Arkadij A rka­
nów z przyjaciółm i i dla p rzy ­
jaciół". 23.05 — TSN- 23.20 —
.■Winda muzyczna1'. 00.20 __
JV ,nim  fab. „Złota mina". Ode:

  M1-d0 ~  Zart choreograficzny
ro- "Noworoczny kryminał".

TELEWIZJA POLSKA 
Program I 

I ' „Program dnia. 10.00
S |  ..Lhtopiec na obloconym mo­

tocyklu" _  film prod y " u s a

■ iif i

wania. 12125 -tt- Telewizyjny 
koncert życzeń* .13.10 — Ży­
mierski — wojsk, program dok. 
13.35^flśTęczow y Music-Box. 
14.35 — „Datiiele“ film dok. 
15.15 — 1 „Morze1* — magazyn. 
15.35—  Program tilmowy. 16.30
— „Zamach14 —  film polski. 
17.50 —• Telewizjer. 13.15 — 
Teleexpress. 18.35' — Reportaż.
19.00—  ;Studio sport. 20.00 — 
t,Chjp i Dale". 20.30 W f Wiadó*- . 
mości. 21.10 — „Kanclerz". (2)
— ̂  film TP. 22.10 — Siederti 
dni — lwiąt.' 22.40 7—' Sporto­
wa niedzielą. 23^5^^- Wiado­
mości wieczorne. 23.45 — An­
no Domini — 1990 (2),

PONIEDZIAŁEK, 4 LUTEGO 
TELEWIZJA POLSKA < 

Progrant I 
18.15 — Teleexpress. 18.35 — 

Encyklopedia II wojny świato­
wej. 19.00 — 10 ttiinut. 19.10
— „Czarne chmury4* (511 — 
film TP. 20. T5 Dobranoc. 
20.30 — Wiadomości. 21,05 — 
Teatr Telewizji. VacIaV Havel
— „Audiencja, pro test".' 23;00
— Polska samorządna. 23J50
— Wiadomości wieczorne. ,23.45
— Polska muzyka rozrywkowa.

Wilno
Szanowhi telewidzowie niepo­

dległej Litwy, podajemy pro- ’ 
gram ramowy TV końca bież. 
tygodnia, nadawanych Z Wilna.

19.00 -rgjKronika parlamentu. ' 
Audytie polityczne i inne. 19.40 

Dobranocka. 20.00 — Konfe­
rencja prasowa albo program 
kulturalno-muzyczny. 21.00 — i 
Panorama. Wiadomości (w jęz. ’ 
rosyjskim i polskim)'. 22.00 
Aktualia. 22.10 ^  Program kuj-
-!„ramv AnHyrip r»UI,.,n.

LIETUWA— „Herkus M antas“ 
(Litwa) ci— o I I, 16. „Głupcy 
umierają w piątki" (ZSRR, 
Bułgaria) o 14, 19. - 

HELIOS I s a la —„Człowiek z 
Rio“ (Francja, Włochy) — o
10.30, 12.45, 15.05, 17.25, 19.45. 
II Sala -4? „Nie mów „nigdy 
więcej" (Anglia) — o 11, 13.45,
16.30, 19.15.

PERGAŁE — „Trójkąt bermu- 
dzki“ (Polska) — o 11, 13, 15,
17, i9, m

WILNIUS — ^Oficer z różą" 
(Jugosławia, dla dorosłych) — 
o 11, 15.20, 19.40. „Życie jest 1 
piękne" (Jugosławia) — o 
13.10,. 17.30.

WIN G t S — „Tarzan — czło­
wiek—małpa" (USA) — o
10.30, 14.30, 18.30. „Ucieczka" 
(USA) — o 12.30, 16.30, 20.30.

LAZDYNAI — „Agent 007

|17, 19.45.
~  »Kobi(cilR< 

(ZSRR) — o 12.45, UJO ic* 
18.30 20.30.1 ..Opowieic,’ Boi* 
narodzeniowe" janim., zSRRi 

■-“  o II (dla-doroslych).
AIDAS „Zawwloifift' 

(Francja) — o 14, 16.10. Ha
20.30.

DRAUGYSTE -  „KobiedW i 
(ZSRR) — o 12, 15.30. 17% 
„Zabójstwo nad kiaszlornyiai 
stawami" (2 ode., ZSRR) o
19.30. ,Jak lis sądzi) willa" 
(zestaw kreskówek) — o I3i0 j 
(dla dzieci). H

AUSZRA — „Zawodo»iK“ 
(Francja) — o 10.30, 12.44 I 
14.50, 17, 19.10.

PLANETA -  „Zechcę -  l» 
pokocham" (ZSRR, dla daro* j 
słych) — o 12.30, 14i0, 
„Przestrzeń miłości” (dok.)

16. „Jeżeli jesteś edzUW j 
wiek" (Polska) '— o jSMB I

ADRIA —„Tani-blnes“ ( »  
Francja)— o li,  Q  |®- I

TEWYNE -  wideosalJ -  i 
„Operacja A“ —- |  „
psi spośród najlepaycn —
14. ;,Tango i Guśffl 0 !? 
Specjalny wideofiun: 
cznia 1991. r. w Wilnie"
18. „Emanuella I I I  |  ^  
nes“ (dla dorosłych) p  0

Kalendarium
Sobota (2.II) jest 33 dniem 

1991 roku. Do końca roku po­
zostało 332 dni.

♦  Znak Zodiaku — Wodnik.
♦  Imieniny Marii, Kornela, 

Miłosława, Oskara.
♦  Wschód słońca — 8.09, 

zachód 16.58. Długość dnia 
8 gódz. 49 min.

Niedziela (3.II)
♦  Imieniny: Joanny, TeRme- 

ny, Błażeja, Hipolitą.
♦  Wschód słońca — 

zachód 17.00. Długość dnia 8 
godz. 52 min.'

Poniedziałek (4.11)
Imienińy; Andrzeja, Józe­

fa, Mariusza, Witosława.
^  Wschód ,słońca 8.06, za­

chód* il 7.02. Długość dnia — 8 
godz, 56 mirr.

Pogoda
Litewska1 Służba 1 1

rologiczna przewiduje ^  
tego zachmurzenie ••
nieńiami, bez flpa*' • 
północny, UB1'ar ^ i :  mros1 
peratura 8—10 stop 

W ciągu następny^, lura 
dni beż o p a d o • jiftW1: 
w nocy 13- 18. stop ■ d:l("
mi do!23 stopni raro!“.

E -^ IS  stopni mrozu.

wyrny

I  powodu

K U R IE R
ilecU!0'?0̂ ”

® W f!eń sk i 3i& eki 195̂ 10̂
Zam. Nr. &  ^

Informacji udzielamy pod nr tel. 61-15* | |  yj,
.Ogłoszenia oraz reklamy przejmujemy . tBBBT . . . . . . . . . .  ,


